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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .

W I  L N Ó.
R ząd  gubernialny wileński udzielił R eda-

kcy i do ogłoszenia :
1) Okólny Ukaz Rządzącego Senatu, obwie­

szczający ustanowienie now ych assygnacyy ban­
kow ych i rozporządzenia  około ich wym iany 
obejm ujący .

2) Potw ierdzone przez  J. C. Mośę opisa­
nie now ych assygnacyy.

3l T akoż  potw ierdzone przez  Ji C. Mość 
p raw id ła  wym iany teraźnieyszych  assygnacyy 
na  nowe.

R o z c i ą g ł o ś ć  tych  ak tów  nie pozw ala wszy­
stk ich  razem  w  zupełności ogłosić, ale częścia­
mi. (Gazeta aehacka z dnia 24 m a ja ,  obwie­
ściła też  akta).

U kaz Jego C e s a r s k i e y  M o ś c i  Samowładzcy
W s z e c h  Rossyy z Rządzącego Senatu

O bw ieszcza  się  ca łem u  N aro d o w i.

W  i m i e n n y m  J e g o  C e s a r s r i e y  Mości Nay- 
wyższym Ukazie danym  Rządzącem u Senato­
w i  dnia igo bieżącego miesiąca maja , z pod­
pisem w łasnoręcznym  Cesarza Jegomości, w y ­
rażono :

A ssvznacve państwa teraźnieyszego  ksztah- 
tu  w . b i i c i e  od roku  , 7S 6 8o. P r o , . .
ich r o b o ta ,  nieodpowiadająca obecnemu s to ­
pniowi sztuk w  Naszey oyczyznie- i sama m e- 
trw a łość  papieru, w ym agają odmiany jak w u -  
d o s k o ’n a l e n i u  massy papietu  , tak  i innych ze­
w n ę trzn y ch  i w e w n ę trzn y c h  znaków- Na sku­
te k  czego ,  podług potw ierdzonych  przez Nas 
w zorow  i opisania now ych  assygnacyy, sześciu 
w alorow: dwieście, sto, piędziesiąt, dwadzieścia 
pięć, dziesięć i pięć rubli; dla wymiany te ra ź n ie j ­
szych, zaczęto  robić  nowe w urządzonym  do tego 
zakładzie. Chcąc co rvchley  oddalić niedogodno­
ści połączone z obrotem  assygnacyy terazniey- 
szego kształtu, i u łatwić w ym ianę ich na nowe, 
w  m iarę- ich wygotow ania , R o z k a z u j e m y  :

1) Dla obwieszczenia po wszystkich  miey- 
scach o now ych Bankow ych Assygnacyaeh P a ń ­
stw a j szczegółowe opisanie i same ich  wzo­
ry  , rozesłać do w s z y s t k i c h  guberniy  , zaleca­
jąc , iżby takow e obwieszczenie w każdey  gu- 
bernii uczynione było nie p ie rw iey ,  jak mie­
siącem przed te rm in em  wydania nowych assy- 
gnaoyy. W y d a n ie  to  zaczynać od igo lipca 
bie/.ąctgo ro k u .

a) Do wymienionego czasu opatrzyć p o t rz e ­

bną  liczbą now ych assygnacyy p ierw szych  cz te ­
rech  walorow , Banki P aństw a, ich oddziały i 
kan to ry ,  kommissyą um orzenia długów i w szy­
stkie kaznaczeystw a , rów nie  san k t-p e te rsb u r-  
skie i moskiewskie P a ń s tw a ,  jak ujezdne i po­
wiatowe po gubernijach.

3) P ierw szego lipca roku bieżącego we w szy­
stkich mieyscach pomiem onych , znaydujące się 
rzeczywiście summy w assygnacyaeh teraźn iey­
szych , sto, piędziesiąt i dwadzieścia pięć ru ­
bli waloru, wszystkie zupełnie n a  now e assy- 
gnacye przem ienić i niezwłócznie odesłać do 
Assygnacyynego Banku Państw a : wszystkie  te ż  
w yp ła ty  i rozchody od pomiecionego dnia n- 
skuteezniać tem i nowemi assygnacyami.

4) Podobnymże sposobem i wszystkie inne 
skarbow e mieysca w szystkich  m inis teryow  i u -  
rzędow ; w  S apk t-Petersburgu  i M oskwie znay- 
cujące się, a  mające w swem rozrządzeniu  sum ­
my pieniężne, obowiązane do igo  lipca w szy­
stkie teraźnieysze  assygnacye p ierw szych  t rzech  
walorow zamienić w Banku assygnacyynym  i 
jego oddziale na  nowe; i od dnia 1 go lipca w y ­
p ła ty  i rozchody swoje uskuteczniać  już tem i 
nowemi, a nadal w  m iarę  w p ływ u  do nich as- 
sygnacyy s tarych , nie używ ając ich na  rozchód, 
na nowe zamieniać.

5) Dziesięć i-pięcio-rublowe assygnacye te -  
teraźnieyszego kształtu ,  zostają w  obrocie po­
da wne m u , aż się przysposobi p o trzebna  ilość 
assygnacyy podług now ych  w zorow  na zamia­
nę teraźnifeyszych; o w ym ianie ich  w swoim 
czasie obwieszczono będzie.

6) O d dnia igo lipca jak w  assygnacyynym  
banku  państw a, tak  też  w oddziale jego i kan ­
to rach ,  tak  rów nie  i we wszystkich uftzdnych  
1 pow iatow ych k aznaćzeystw ach  po G ubern i­
jach,dla Wszystkich życzących ,o tw orzyć  w ym ia­
nę terąźnievszych  assygnat t rz e ch  p ierw szych  
w alorow na nowe, na osnowie prawideł p rzy  
tymże!? Ukazie w ydanych.

7) Dla zupełney i osta teczney  w ym iany t e ­
raźnieyszych assygnacyy p ań s tw a ,  p ierw szych  
trzech  walorow, sto, piędziesiąt i dwadzieścia 
p ięć - r u b l o w y c h ,  na nowe cz te rech  p ierw szych  
walorow, naznacza się sześciomiesięczny te rm in ,  
od dnia igo lipca roku bieżącego do 1820 dnia 
igo stycznia.

8) W  przeciągu tego sześciomiesięcznego 
te rm in u ,  te ra źn ie jsze  assygnacye będą p rzy y -  
m ow ane  we w szystkie fi m ieyscach skarbow ych  
W poborach, podatkach i opłatach, rów nież  i



między prywatnem i osobami podawnemu swo­
bodnie zarówno z nowemi.

9) A po upłynieniu takowego terminu, t.j. 
od dnia igo stycznia 1820 roku, teraźnieysze 
assygnacye trzech pierwszych w a lo row , sto, 
piędziesiąt i dwadzieścia pięć rublowe, nigdzie 
na zamianę,ani w opłacie przyymowane nie będą.

Rządzący^Senat i Minister Skarbu nie zanie­
dbają uczy nie zależących od nich rozrządzeń, dla 
przywiedzenia tego do należytego wykonania.

Po wysłuchaniu zaś tego n a y w y z s z e g o  U- 
kazu, potwierdzonych przez j e g o  c e s a r s k ą  m o ś ć  

prawideł i opisania nowych bankowych assy- 
gnacyy Państwa, i po otrzymaniu przysłanych 
od P. Ministra skarbu wzorow ich, Rządzący 
Senat r o z k a z a l i : Ten n a y w y z s z y  j e g o  c e s a r - 
s k s e y  M o ś c i  Ukaz, n Ay w y z e y  potwierdzone p ra­
widła 1 opisy, dla wiadomości i wykonania ob­
wieścić całemu narodowi. Co się przez ni- 
nieysze i dopełnia.
A utentyk  za pod- Drukowano w Sankt
pisem Rządzące- (M. P.) Petersburgu przy Se- 
go Senatu. nacie dma 12 maja

1819 roku.

F  R a  N C Y A
(z gaz. beri.) P aryż, dnia  22 maja. Król 

Imć le^t teraz zupełnie wolnym od udręczeń 
podagry, 1 nie używa żadnych lekarstw.

Relikwije ś. D yonizyuza, które podczas re- 
wolucyi ukryte 1 uratowane zostałyjw przyszłym 
tygodniu uroczyście przeniesione będą na po- 
v  ró t  z farnego kościoła w St. Denys do kościo­
ła op .ctwa w temże mieście będącego.

Nigdy jeszcze rządowa administracya skar­
bu francuzkiego nie była tak  ściśle roztrząsana, 
jak na teraźnie j szem posiedzeniu izby deputo­
wanych. Nigdy jeszcze pisma publiczne nie u- 
czyniły tak głośnem zapytania: czyby przeszłych 
ministrów me należało za ich administracya po­
ciągnąć do odpowiedzi. Ale należy zapytać też 
o zaległościach budżetowych ze 3ch lat. Gdy 
dnia i 5 zaszło pytanie: czy w przedmiocie tym 
należy wprzódy zwrócić uwagę na wniesienie 
ministrów czyli też na zdanie sprawy przez kom- 
missyą, ministrowie ustąpić musieli kommissyi. 
Przewaga ta była tern ważnieysza, że kommis- 
sya znalazła położonych zanadto w wydatkach
56 miłionow Dnia 18 wydatki z roku 1816
przyjęte, a dopełnienia kredytowe na potrzeby
1817 zezwolone zostały. Na ostatku chciał je­
szcze P. M anuel, ażeby opuścić wyraz uregu­
lowania, do wyrazu zezwolenia  dodadź tym cza- 
sowie, i wyrzucić to oświadczenie, że ministro­
wie wolni są od wszelkiey odpowiedzialności 
c o  d o  jwydatków Z roku 1817; ale wniesienie 
jego nie było należycie popierane.—• Dnia 19 
rozpoczęły się rozprawy o zaległościach budżetu 
z  1818. Zezwolono na różne dopełnienia kre­
dytowe, mianowicie dla ministeryum stosunków 
zewnętrznych; z powodu podanych kosztów 
negocyacyy pieniężnych, które komtnissya ( i 4 
milion.' zmnieyszyć radziła , powstały długie 
rozpraw y. Nakoniec prze jęto  pierwiastkowe 
podanie bez źadney redukcyi. -— Dnia 20, jako 
w  dniu świątecznym , nie było posiedzenia.—-  
Dnia 2i roztrząsano zaległości budżetowe z roku
1818 aż do i 4 artykułu, stanowiącego dopeł­

nienie kredytowe dla pomienionego roku: a r ty ­
kuł ten. jako i poprzedzające, przyjęte zostały. 
Główną część tego kredytu stanowią 26? mili­
onów, nadzwyczaynych wydatków dla w ojska  
zaymującego. Zarzuty i rozprawy były mało zna­
czące. Naywiększego oporu doznał artykuł kre­
dytowy 2,600,000 fr dla Anglii, stosownie do 
konw encji  z d. 1 września 1817. Oppozycya 
nalegała o przeczytanie tej' konwencyi. Manuel 
powiedział j s  tey okoliczności: że czas już, przy­
zwyczaić ministrów do udzielania izbie aktów; 
a gdy minister nazajutrz uczymć to przy rzekał, 
nalegał M anuel żeby dzisiaj, a po dodaniu przez 
Pana Chauveliir. że tu  nie idzie o mówienie so­
bie czczych grzeczności, a przez Pana Bignnn: 
że to jest tylko reguła juris, dopiął swego żąda­
nia. Minister dobył z kieszeni kopiją konweu- 
cyi, którą odczytał.

Nie można zataić, że butżet z onych 3 lat 
przewyższył wydatek i 4o milionami, a  mini­
strowie nie okazali na to żadnego wyroku kró­
lewskiego , czemby jedynie przewyżs; ka ta  
usprawiedliwić się dała. Jednakże Xiążę R i­
chelieu uwolniony został przez Margrabiego 
Dessolles od wszelkiego zarzutu. Przed męja- 
kim czasem , wyraża z okoliczności tey  jedua 
gazeta, gdy Kasimir Perier przyganiał sposobo­
wi jakim pożyczki zaciągano, Pan Pasquier u -  
wielbiał zacność Hrabiego Corvetto, Pan L a in i  
wielbił zacność Pana Pasquier, Hrabia De ca­
tes  zacność Pana L a in e ; podobnież uwielbiał 
Margrabia Dessoles zacność X,ęcia Richelieu, z o- 
koliczności deficit, wynoszącego i 4o milionów.

Benjam in Constant chce ogłosić diukiem 
zdania deputowanych, k tórzy chcieli mówić za 
wj'gnaiicami, ale dokazać tego me mogli.

I z b a  dzieli się teraz n a  p ię ć  g ł ó w n y c h  k la ss ,  
czyli głównych opiniy, opuszczając muiey wy­
raźne cieniowania. Po pravyey stronie siedzą 
deputow ani, k tórzy dotąd jeszcze protestują się 
przeciw wyrokom z dnia 5 września i 5 m ar­
ca, uważając pierwszy za nieszczęście, a drugi 
jako klęskę. Nadawano im na przemian ińno- 
na U Itry stów , Monarchistów , Nieporuszonych , 
N iem ych. Od niejakiego czasu zaczęli znowu 
mówić. W  środku są dwie partye ministeryal- 
ne : stronnicy dawnego ministeryum i stronni­
cy nowego. Między pierwszymi znajdują  się Pa­
nowie Laine, Pasquier, Bellart, Boy, a miano­
wicie wielu jeneralnych prokuratorów i adwo­
katów, którzyby z ochotą umieszczeni bydź 
chcieli. Zaymują oni prawą stronę centrum. 
Po lewey stronie od centrum siedzą D oktryn i-  
ści, k tórych wpływ powiększył się, od tego cza­
su, jak Pan de Serrt został ministrem ; jednak 
liczba ich jest mała. Lewą stronę Zajmują 
Independenci; powiększyła się ich liczba z i 5 
na 4o, i są powszechnie poważani. Mm.stc- 
ryum nie może polegać na głosach; zgromadze­
nie robi się przez to  prawdziwie godnem po­
ważenia i wznosi się do rzeczywistey reprezen­
ta c j i  narodowej. —  Izba trudno żeby się przed 
ś. Janem rozeyśdź mogł'J* Rozprawy o zaległo­
ściach budżetowych przedłużają się. Załatwie­
nie budżetu z 1819 i 1820 potrzebuje 3 do 
4 tygodni. Nie spodziewają się, żeby inne wa­
żne przedmioty miały jeszcze zayśdź na tem 
posiedzeniu. (

Wolno Drukować. Ignac f  Reszka Kom- Cent CzL—  w Wilnie w Drukarni Redakcyi pism peryod.
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O g ł o s z e n i a .
i W edle Ukazu JEG O  J M P E R A T O R -  

S K 1E Y  M ości Samowłaanącego Całą R os-  
syą etc. etc. etc.

Pozew  edykta lny przed Sąd taxatorsko- 
exdyw izorski remissą Sądu Giłnsgo r. 3 7 99 
marca 22, i  remissą Sądu Gllnego Litewsko  
Tl ileńsk. 2go Depart, roku P6 i 4 x b r a 5 1 Są­
du Gllnego M ińsk. 2go Depart., reku 1815 ja -  
nuaryi 3 ‘b przeznaczony, Ukazem Rządzące­
g o  Senatu potw ierdzony, w skutek zjazdouego  
exdyw izorskugo  dekretu , roku j ó j 5  febr. tg  
zapadłego ostatecznie w majętności Podbirzach  
w Gubern. L itew sko- W ileń. w Powiecie Upit- 
skim sądzić się mający, Urodzonym M agdale­
nie z Kamieńskich Borou skiey Podstólinie U- 
pitsk. w assystencyi opieki Szym onow i i B a l­
ii nie z  Rupeykow Zaw iszom  M arszalkom P tu  
U pit., Honoracie Borowskiey exmutce Panien 
Bernard. Zarzecznych, przełożonej matce te­
g o ż klasztoru i całemu zakonow i, Bernardowi 
Telernanowi, M ą ęy i Annie 1 Elżbiecie z  H ą ff-  
szteinow Ihielhovenom , Jobstowi Berenrdow i i 
G iertrudzie z  Ila jfszte inow  Sztuartom i  w ich 
stopniu będącym Samuelowi i M a ry i Holsztom, 
Johanowi Todorowi i Katarzynie Berentom, J a ­
nowi Toli IB  Ip syn go w i kupcowi i obywatelowi 
Ryskiem u i w ich stopniu idącym , K atarzynie  
Galandrowey i j e y  sukcessorcmFranciszkowi 1 Ju­
stynie z  W creszczyńskich Straszew iczom ,M ary- 
annie i  Konstancy 1 W ereszczyńskim i w  ich sto- 

p n iu  będącym Aśędzu K azinierzow i Pikturnie  
Proboszczowi Birzańskiemu sukcessorcm Tade­
usza Polkowskiego, X iędzu  Franciszkowi Kocha­
nowskiemu Plebanowi Pcdbirzańskitm u , Igna­
cemu Kuszelewskiemu Star. A^aszkun. sukcesso- 
rom Antoniego K rauza i  w  stopniu je g o  oraz 
M ircya n a  M orykoniego pisarza, będącym, K a­
zim ierzow i Ludkiew iczow i, Konstancyi T y s z -  
kownie lub w j e y  stopniu sukcessorom ja k  nie- 
mniey stopień Dominika T y szk i wyobrażającym , 
H enrykow i o y c u , Janowi synowi Holendrom  
kupcom R yskim  lub ich sukcessorom, X iędzu  
Janowi Smolskiemu Plebanowi Swiadeskiemu, 
jd ze jjo w i Chlew: ń skiemu, K rystianow i Jakubse- 
nowi jubilerow i 11'arszawsk emu lab je g o  sukce­
sorom, IP iktóryi matce Wincentemu i Antoniemu  
synom W iktory i córce Grycewiczom, i ich sukces­
sorom, Star. M agnuszow i M ejerowiczowi kupco­
w i Stuck., Joselowi Eliasze wieżowi kupcowi W i­
leńskiemu, Judelow i Liberrnanowi kupcowi B ir-  
zanskiemu lub ich sukcessorom, M ikołajow i Swię- 
torzeckiemu, Jozefow i K ończy, K atarzynie B ar­
toszew skiej, matce Stanisławowi i Wincentemu 
synom Z a b o rsk im , Józefow i W olkowyckiemu  
M 1 chałowi P ie t raszewskie mu Prezydent owi Z iem  
skieiru Unit., Teodorowi Ropow i M arszałko­
w i b. Gubemsku mu W ileń i  dalszym  wszyskim  
w E rd y u n zy i Podbiriańskiey stopień mającym, 
niemniej U t. Franciszkowi Komorowskiemu vice- 
tnarszaik. P tu . W iłkomierskiego,Ignacemu K or-  
sak0i/j i  Sądziem i Gr P tu  Borysow. W iktorem u  
J a n ic k ie m u  Regentow i, Janowi i Scholastyce 

Łâ howskłm deputatom, Stanisławowi i samey 
c dszyńskim W oźnym , Andrzejow i i samey J ako- 
wickim, M ikoła jow i Reutowi Sędziemu, Janowi 
1 arnowskiemu Rotm istrzowi, Barbarze B rzozo ­
w skiej Komor., Sebestianowi W ańkow iczowi

Podkomorzemu Borysowskiemu, Janowi W ę-  
glińskiernu, Kazim ierzow i Kulewiczowi, Dorocie 
z  Szydłow skich i  K azim ierzow i W asilewskim, 
Kazim ierzow i O hryzkow i, P aw łow i Tl a sile w -  
skiemu, Józefow i i K azim ierzow i Korczyńskim ; 
Janowi i  C ypryanow i M etelskim , Franciszkowi 
i  Wincentemu Konczom, Ignacemu i Antoniemu 
w  stopniu Ignacego Sylwestrowiczom i dalszym  
w szystkim  pretensorom do majątku i funduszu, 
po zeszłych Leonie podstolim  Upitskim, M arci­
nie pisarzu P otockim , Borowskich dziedzicach 
I*odbierz w Gubernii L it. w Pcie Upit. a O sie -  
czyszcza z attyneńcyam i w Gaber. M iń. w Pcie  
Borysow. położonych, zbiegającym  się tak u/ rze-  
drum procederem za ję tym , ja k  na skutek remissy 
Sądu Gł. L it. W ileń Guber. 2go Depart, w roku 
i  S i  4 xbra 5 dnia ogłoszonej, z  obiektu długów  
zeszłego M arcina Borowskiego w sprawę wcho­
dzić mającym lub tez do odpowiedzi 1 uiszczenia 
się powinnym  pozew przed Sąd T axa tcrsko-  
E xdyw izorsk i oczewiście w Podbirzach w Guber­
nii L it. W ileń. w Pcie Upit. sądzić się m ający  
z  Instancji Tekli z Borowskich Kom orowskiej 
vice-M arszałkowey Ptu W ilkom, je d y n e j  Su- 
kcessorki wynosi się oto: Leon P odsto ii P tu  
Upit. zał. delat. oyciec, M arcin pisarz Połocki 
s lr y y  Borowscy objąwszy po oycu swoim Janie, 
Borowskim pisarzu dobra Podbirze w Pcie Upit. 
Osieczyszcze z  attyneneyam i w Pcie Borysow , 
lezące, nie czyniąc z  sobą ostatecznego podziału  
possydow ali, koleją g d y  kredytorowie n ieży ją ­
cego Leona Borowskiego uciskać poczęli ten 
w roku *7g i oddaw szy majątek przez się dzier­
żony Podbirze pod Taxę 1 E x d y w izy q  sa tysja -  
kcyą W ierzycielom  swoim dom i- rzyć starał się, 
a czujątzsię ukrzyw dzonym  dekretem E x d y w i-  
zorskim 17g i  roku w  Podbirzach ferow anym  
przez apellacyą ony zaskarży ł nową kom is- 
syą  uzyska ł, 1 następnie g d y  z  różnych p r zy ­
czyn  Sąd ten do ukończenia Azieła swojego 
niedoprowadzal, a m iędzy tym  g d y  M arcin B o­
rowski p isarz Połocki w Osicczyszczu żyć  prze­
s ta ł, niemałe także pozostaw iw szy d łu g i ,  do 
zniesienia onych przystępując ze sz ły  Podstoii 
Borowski jednoczasowy Sąd E xdyw izorsk i 
w Podbirzach kończyć się i  .sądzić się m a ją c y , 
w  roku 1&14 xbra 5, dekretem Sadu Gł. Guber. 
L it-  W ileń. u zyska ł, na skutek którego Sąd Ta-  
xatorsko E xdyw izorsk i w  roku i &j 5  feb r  yg 
dnia w Podbirzach zebrany , za ła tw iw szy  po­
czątkowe spory, komportacye oczewistą rozpra­
wę uprzedzać powinne ja k  niem niej akta kalku­
la c j i  werefikacyi z  lokatorami w Podbirżach a  
z  różnego T y tu łu  possesorami w  Osieczyszczu 
porządkiem Praw a odbyć zalecił, w kolei* tych  
odbycia, g d y  oblał, posesorowie O sieczyszcza  
a mianowicie zostawnicy D om brzezyc Odacho- 
wscy przez wysilenie swoje, skarżąc Dekret Są­
du Gł. gubernii W ileń., uznający E x d y w tz y q  
zniszczyć wyrok z ja zdow y w P odbirża  h fero ­
w any w A Jayw yzszym  Senacie u s iło w a li, aby  
tym  czasowie ciąg korzystnych posesyow prze­
dłużając z  ruiny dóbr 1 włościan ubogacali się, 
po nastałym  ostatecznym w Senacie Ukazie roku 

z  n a jw y ższy m  staraniem i kosztem akta  
przed pisane odbyć postarała się, po załatw ieniu  
zatem tych uprzednich przeszkód p rzystę ­
pując do oczewistey rozpraw y ze wszystkiem i



usciełającem i pretensye do dobr P o d b irż  i Osie- 
czy szc za  w ierzycie lam i p o zy w a  onych p rzed  
S a d  ta xa to rsko -e xd yw izo rsk i w  P obirzach  o- 
cze wiście w  tym  roku 18 jq  miesiąca j un ii dnia  
j g  sądzić się m a ją c e j i  prosi skassowania i  
zn ikczem nienia  w szelkich  prełensyow  nieu- 
dow odnionych i praw u przeciw nych  , d la  p ra ­
w nych  i słusznych w ierzyc ie li na dom iar ich 
prełensyow  uczyn ien ia  sa ty s fa k c y i z  ziemnego  
m ajątku P o d b irż  i  O sieczyszcza  w stosunku słu -  
szn ey  ta x y  z ie m i , lasów , je z io r  i w szelkich  
prow entow , uczynien ia  osta tecznych  porachun­
ków  z  loka toram i w  P o d b iria ch  a z  posseso- 
ratni w  O sieczy szczu  i D o m b rzerzycy  przeb iera ­
nych  ko rzy śc i za  dezo lacye i  spustoszenia  
w skazan ia  pra w n ey  bon ifikacyi, na d łużnikach  
sądzenia  sumrn z  procentam i i  expensam i, i te­
go  w szystk iego  decydow ania  co z  przepisu praw d
i z  n a tu ry  spraw y w y p a d a , o co p rzez  ża ło ­
b y  i stosowne g ło sy  proszonym  będzie.

R oku  i H 1 9  m aja s 3 dnia , f f  o zn y  świadczę
i i  dwie tego pozw u edyktalnego kopie z auten­
tykiem  zg o d n e , z instancyi J J l , d ek li z  Boro­
wskich Komorowskiej- vice-m arszał. b.Pttu f f  iłko- 
m ir. po różnych pretensorow i debitor ów w p o z­
wie um ieszczonych, i do tey spraw y należeć mo­
gących  wyniesionego jed n ą , do drzw i sądowych  
p rzy b iłe m , drugą  zaś oczewisto w redakcyi g a ­
zety  K u ry  era L itskiego dla um ieszczenia  p r z y  
teyze gazecie podałem  i o term inie stawania przed  
sądem exdyw izcrskirn w  Podbiriach w  powiecie 
Upitsk. w Gubernii Litewsko-w ileńskiey w dnia  i 9  
ji unii oczewiście odbywać się m ającym  o zn a y  m i­
tem  i opowiedziałem

Bonaw entura Bancewicz W o źn y  P ttu  ki -1
R oku  1 8 1 9  miesiąca m aja  2.5 dnia przed  a- 

ktam i Z iem . P ttu  W ileń . stawając osobiście W o ­
ź n y  P ttu  U  Hen. Bonawentura B ancew icz tako­
w y pozew z e z n a ł . P rzyją łem  Jan Z ienkow icz Z ie m ­
ski m i e ń .  R egen t.

R oku  1 8 1 9  miesiąca m aja  2 0  dnia. P rzed  a- 
ktarni Z iem . P ttu  W ileń . stawając osobiście P! 0- 
ź n y  n izey w yrażony podanego pozw u relacyą  
zezn a ł w słowach roku  1 8 1 9  m aja  25 dnia  W o ­
ź n y  św iadczę , i i  dwie tego pozw u edyktalnego  
kopie z autentykiem  zgodne z instancyi J U  • d e ­
kli z Borowskich Komórowskiey oice-marszał. b. 
Pow iatu W ilkom , po różnych pretensorow i debito- 
rów w pozw ie um ieszczonych i do tey spraw y n a ­
leżeć m ogących wyniesionego jedną  do drzw i 
sądowych przybiłem  , drugą  zaś oczewisto w re­
dakcyi gazety  K uryera  L ittskicgo dla um ieszcze­
nia p rzy  tey ie  gazecie podałem i o term inie sta­
w ania przed  Sądem  exdyw izor. w Podbiriach  
w Powiecie Upit. w  Guber. L it. U  ileń. w am u  
1 9  j unii oczewiście odbywać się m ającym  o z n a j­
m iłem  i opowiedziałem u tey relacyi podpis W o ­
źnego następny Bonaw entura Bancewicz fP oźny  
P ttu  TEileń. Po zeznaniu  jest takowa relacya  
w  x ięg i Z iem sk. P ttu  W ileń . wpisana, z których  
i  ten wypis pod pieczęcią tego Sądu jest w ydań. 
Z godziłem  Ja n  Z ienkow icz Z iem . W ileń . Regent.

R oku  1 8 1 9  m iesiąca m aja  1 8  dnia  takowy  
pozew  edyk ta lny  m oie R ed a cya  p rzy ją ć  do lu -  
ku i umieścić w  K uryerzę  pośw iadczam ', m icha  
Sawicki P rezyd en t Grodz Ptu f ł  tlen.

O głoszenia po ra z  drugi i trzeci.
5 Sędzia Z ie m . W ileń ., z m ocy reio lticyi 

Sądu zupełnego zaw iadam ia R ed a k c ją  Kurye> a 
Lii. i i  dnia  2 następującego rnca czerwca i da ­
lej- o godzin ie  8  zrana, rozpocznie w przy to m n o ­
ści sukcessorow L ic y ta c ją  rzeczy , po śrniei ci

'  ś. p .  X ięd za  Józefa K onstan tego  Bogusław skiego
K. K. W . Im perator skie go W ileń . U niw ersyte­
tu  profesora E m ery ta  , o c iem  publiczności o- 
ś władcza-, a kredytorow  te g o i, jeś li się ja c y  z spt a-

w iedliw em i dow odam i znaydują , do stawienia się 
na tenże term in ie w zyw a. 1 8  1 9  r. 2 8  m aja. 

M ic h a ł Pornarnacki Sędzia Z ie m . ki Heń.

5 W edle U kazu JE G O  IM P  E R  A T  O R  S K I E Y  
M o ści Sam ów ładnącego całą Rossyągttc. etc. etc.

W  sku tekp rz ts ła n ey  od R zą d u  Guberńskie- 
go M itaw skiego  za  Pd rem  i  9  pod dniem  2 2  
j l i l i i  roku biegącego Sądow i M ła w sk iem u  Ober- 
hauptm ańskiem u rozkazu  , na naznaczoną suk- 
cessyyno pretensją  szlachcica M arc ina  P a p L ń -  
skiego w zg lędem  p ozosta ley  sukcessyi bratu o- 
nego w  N ejenburgu  zeszłego  im ieniem M ateu­
sza  P ap lińskłego  , w yśledzić  i uznać w s z y s t­
kich ty ch , k tó rzy  ty le  na pozostałość w ym ie­
nionego M ateusza  P aplińskiego  praw ne dow o­
d y  mieć m ogą, i  mieć mienią, i takowe p rzec iw ­
ko M arcinow i P aplińskiem u uskutecznić zam iar  
m ają , przeto pow ołan i zo s ta ją  w  tym  do 
uregulow ania  teyze  rzec zy  w  naznaczonym  ter­
m inie peremtorie na 1 0  ju n i i  t ó i g  roku w  tu- 
te y szy m  M itaw skirn  Oberhauptmańskim Sądzie  
ja w ić  się, swoje pretensye i należność pokazać, 
oraz należyte d ow ody z ło żyć . P o  u p ły m o -  
nym  tegoż w yznaczonego  term inu, bądź by się 
kto  ja w ił ,  albo nie? w ed łu g  przedpisania  w y ­
mienionego ro zka zu  K urlandzk iego  Gubernskie-  

go R zą d u  względem  sukcessyynych  p re te n s ji  
po upłyn ionyrn  terminie t u t a y ; w edług  p rze d -  
pisu praw a będzie uznaną, i p>ozostałość zeszłe - 

go  M ateusza  P aplińskiego , je że lib y  nie byli b liżsi 
albo równe pretensye na onę dokazane rek la - 
m antow i M a rc in o w i P aplińskiem u w ydane b yd ź  
m ają , co każdem u komu się o ty m  w iedzieć n a ­
le ży  do w iadom ości się p o d a je , w  M otaw ie  
w  Z a m ku  j S j S  roku dnia  1 0  oktobra.

K aro l K leis A s s e s o r .

3 . N iz e y  podpisany w z y w a  sukcessorow ze­
sz łeg o  przed la t 6 wm ieście W iln ie  Jana E -  
berleyna m a js tra  pro jessy i ste lm askiey , aby ra ­
c z y li  się zg łosić  zpew nenu dow odam i do n izey  
podpisanego m ieszkającego na W ęgrach  u lu t­
nika Z a r e fy  d la  u zyska n ia  p o zo s ta ley  po J a ­
nie Eberieynie ruchomości i  w  g o t o w iźn ie ta la ró w  
srvbrnych  5o .  R o ku  1 8 tg  m aja  1 dnia.

J ó z e f  W ender.

W y j e ż d ż a j ą  za granicę.

1 j j 0 Królestwa P ru sk ieg o , na d w a  m ie ­
s i ą c e , obywatel pow iatu N o w ogródzk iego ,A ndrze j
Z b a r a s z e w r k i ,  M arcinow skim  \ i  Szpanowskrm  
s z l a c h t o ; oraz U żerna służącem i ludźm i poddane- 
m i Benedyktem  F u r s ą , U  asilern Sarepskim i 
Zacharem  C zabatarcm .

Szlachcic 1g ra cy  M iku ck i Porucznik woysk 
Pilch do m i a-ta K rólew ca  na m iesięcy  2 1 s łu ­
żącym  Ja n em  P iw n ick tm .

3 .  Do Królestwa P t oskiego W ileńskiego  Po­
w iatu M iasteczka C tab itzek  Obywatel Stai oza- 
konny C h a in  Ilirszorticz E p s z te y n , posłany  
ze zbożem od J fV - P ih u ćk ieg o  M arsza łka  Tel-
szewskiego.

3 . Do Królestwa B a w a rsk ieg o , do M iasta  
M unich, m ieszkaniec W ileń sk i były  P orucznik  
woysk Pol. J ó ze f M atsd i, na  rok jeden.


